
W yehodił we 'wtorek , ciw trtek  1
• obote. Co sobotę doiociony jesl 
trhuss H o s m s l  t o  ś c l ,  pinu a hu 
pożytkowi I zabawie Prenom e-
« » ■  Gasety s Dodatkiem 1 Rozma- 
tosciam l na kwartał, dla odbiera 
jacych w samym Lw ow ie 4  *r. 
IB k r ., na pocztamcle lwowskim 
ą ar. Ili k r ., na wszelkich innych 
pocatanitach Sir.Sfl kr., mon-konw. 
Prenumerata półroczna wynosi 
Iwa raay tyle to  kwartalne.

W torek

& 2L!£'&WJ?L
L W O W S K I ,

D o d a t e k 7 ^  Gazety ]Lwowakl«J,
obejm uje doniesienia furzedowei 
prywatne. Za umieszczenie w D o ­
datku płaci sle od wiersza w p ó ł  
kolumnie (drukiem  g a m ion t) m 
pierwszy r az 3 k r . ,  a aa każdy 
następujący raz tylko pn 1 l jg  ks. 
mon. knnw- Za większe litery płaal 
się wedle tego, ile ua awycaajny 
druk obrachowane miejsca n j ,  
mą. Redakcyja Gazety Lwowskie) 
przyjm uje tylko Frankowane Ikty .

9 0 . maja 1 8 1 5 .

W e  czwartek, z  powodu święta Bożego Ciała, Gazeta nie wyjdzie.

Przegląd artykułów. ^
Wiadomości krajowe: Ze Lw ow a: Powrót J. II. 

Mości Arcyltsięcia jeneralnego Gubernatora. 
—  Dar tegoż najdostojniejszego Arcyksięcia 
dla włościan powodzią zniszczonych. Inne 
dary dla tychże włościan.

Z  W i e d n i a :  Deputacyja Stanów Królestwa 
Czeskiego u stóp tronu Najjaśn. Pana.

Wiadomości zagraniczne: F r a n c y j j a :  R oz-
prawy W izbie deputowanych nad wnioskiem 
do ustawy o uzbrojeniu fortyłlkacyj Paryża.—  
Mowa pana de Lamartine przeciw uzbroje­
niu tychże fortyfikacyj. —  Izba przyjm uje 
znaczną większością głosów  lw szy artykuł 
tejże ustawy.

Nowiny.
Wiadomości handlowe i przemysłowe: Jak się 

też dzisiaj ma rzecz z koleją północną Ce- 
arza Ferdynanda?

S k ł a d k i  dla włościan galicyjskich przez te­
goroczny wylew Sanu i W isły uszkodzonych.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
—  Z e  L w o w a .  —

JKMość najdostojniejszy A r  c y k  s i ąz ę Att- 
B t r y j a c k i  F e r d y n a n d  d ’ E s t e ,  cywilny 
i Wojenny jeneralny Gubernator G alicy i, po 
7-tygodniowej n ieobecności, pow rócił do tutej­
szej stolicy w najpożądańszem zdrow iu, dnia 
16. b . m . o godzinie 9lej wieczorem .

JKMosć najdostojniejszy A r c y l t s i ą ż ę ,  j e ­
neralny Gubernator , ofiarował z prywatnej kasy 
sw o je j, 2000 zr. m . k. dla nieszczęśliwych 

okolicach powodzią dotkniętych, któryto dar

podług dobroczynnego przeznaczenia swojegb 
ju ż  odesłany został.

Przez c. k. galic. Prezydyjum krajowe.
W  Lwowie dnia 17. maja 1845.

Staroście cyrkułowemu Stryjskiemu oddano 
dla w łościan, którzy przez wylew Sanu i W isły 
ucierp ieli, 164 zr. m . k . , a m ianowicie: P iotr 
R o m a s z k a n  dziedzic Uherslta, Izydor P i e - 
t r u s k i  z Lachowic , i'Alexander Z  a r d e c  k i  
dzierżawca d óbr , każdy po 20 zr. S t o b i e w -  
s k i  dzierżawca w Cuculowcach 4 z r ., a jeden 
z dobroczyńców , niechcący być wymienionym, 
100 zr.

O prócz tego złożyła Redalicyja Gazety pol­
skiej 129 zr. 1 kr. z datków, które ltu tem u 
pelowi u niej wpłynęły.

Naltoniec złożono w c. k. Prezydyjum krajo­
we m 5 zr. 20 kr. m. k.

C. k. Prezydyjum krajowe odesławszy te dary 
doLroczynuości na m iejsce ich  przeznaczenia, 
podaje takowe do publicznej wiadomości.

Przez c. k. Prezydyjum krajowe.
W  Lwowie dnia 16. maja 1845.

Z  W i e d n i a .
S t a n y  K r ó l e s t w a  C z e s k i e g o  p o - 

w zięły na ostatniem zgromadzeniu Sejm u 
uchwałę , posłać z swego grona złożoną z czter­
nastu członltów deputacyję do Wiednia z prośba, 
aby Najjaśniejszy Pan , uroczystość otworzenia 
rządowej żelaznej kolei z Ołomuńca do Pragi, 
Swoją obecnością zaszczycić raczył; w równymże 
czasie poleciły deputacyi złożyć Najjaśniejszemu 
Panu najuniżeńsze od Stanów podziękowanie 
za wiele dobroczynnych dla kraju rozporządzeń.

Pom ieniona deputacyja miała duia 7. b. m . 
przed południęm  o godzinie l i t e j  zaszczyt by<5 
od Cesarza Jego Mości uroczyście przyjętą, ega
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Eacecłcucjja, najwyższy Podkom orzy, . hrabia 
I  ó /, e f M ą c i ć  j  d e T  h u n , miał z tego p o ­
ro d u  następującą do J. C. K. Mości przemowę : 

»Najjaśniejszy'Panic !* ‘ >
jWierne i najposłuszniejsze Stany Królestwa 

Czeskiego składają przez nas, to jest przez wy­
braną przez nich depulacyję , u podnóża tronu 
najuniżeńszą prośbę , abyś Wasza Cesarska Mość, 
W  tym na zawsze pamiętnym dniu , w którym , 
jakby czarodziejskiem słowem  stworzona , rzą­
dowa kolej żelazna z Ołomuńca do Pragi, otwo­
rzoną będzie dla powszechnego użytku, raczył 
najłaskawiej wierne Czechy obecnością Swoją 
uszczęśliw ić, aby Stany i lud Uzyskały dawno 
ju z upragnioną sposobność wynurzenia powtór­
n ie uczuć swojej niezachwianej wierności, 
dziecięcego uszanowania i m iłości także i przy 
tym  a k cie , który tak nieobliczone skutki na 
przyszłość nam rokuje. Życzenie to odzywa 
aię tern goręcej w sercach wszystkich Czechów, 
ileże Wasza Cesarska Mość do długiego pasma 
udzielonych dobrodziejstw , raczyłeś najłaska- 
Wiej dodać jedno z najzbawienniejszych, to jest, 
s k r ó c e n i e  c z a s u  k a p i t u l a c y i  w o j ­
s k o w e j ;  owoż i w najnowszym czasie, w któ­
rym  poddani Królestwa Czeskiego zostali przez 
pustoszące wezbranie rzek srodze dotknięci, 
otarło niejedne łzę  smutku, wyznaczone przez 
C ieb ie , Najjaśniejszy Panie, prawdziwie cesar­
skie wsparcie. Kacz Wasza Cesarska Mość z o j­
cowską łaskawością przyjąć za to wyraz naj­
szczerszej podzięki, równie jak i b łogie życze­
nia tak szczęśliwego pod berłem  Austryi ludu, 
i  pozw ól najłaskawiej , że najposłuszniejsze 
Stany zradoanem sercem  przymują te nowe do­
wody cesarskiej łaskawości, by swemu m iło ­
ściwemu Królowi powtórzyć przyrzeczenie naj- 
stalszej wierności i uległości z tem świętem za­
pewnieniem  , iż Czeskie Stany ożywione są naj- 
gorętszem  życzeniem  wypełniania ciągle w zu­
pełnej m ierze swego wysokiego pow ołania, i 
chronione przez Waszą Cesarską Mość w swo­
ic h  ustawom odpowiednich prawach, pragną 
x e  ścisłą wiernością poddauych, dla dobra ojczy­
zny rob ić z nich użytek , nie biorąc pod swe 
obrady kwestyi względem  zaszłych wypadków 
i  pryncypijów, co tylko żalem tak wierne i u le­
g łe  Stany przejmować m oże , które dla swego 
najłaskawszego Króla i najdostojniejszego D om u 
cesarskiego zawsze gotowe będą swoje m ienie 
i  krew pośw ięcić.4

»W  tem wzniosłem przekonaniu i w zupeł- 
ltem  zaufaniu w sprawiedliwość i nigdy nieusta­
jącą  łaskę, które dla ludów Austryi są najwspa- 
nialszem paladium, poważyły się wierne i nai- 
jposłussmejsze Stany Królestwa Czeskiego po-

SrV
rnczyć wybranej deputacyi niektóre , talt po- 
wszeclmego dobra, jak i utrzymania stanowych 
przyw ejów, praw i swobód dotyczące życzenia.* 

v Takowe zawarte są w tych pismach sejm o­
w ych , ktor.e ja  m am -ten odznaczający się za­
szczyt z najgłębszą uniżonością Waszej Cesar­
skiej Mości ninicjszem  u nóg złożyć. —  Depu- 
tacyja otrzymała od Stanów zlecenie, w dokład- 
nem  przedstawieniu przedłożyć najuniżeniej 
wysokiej mądrości Waszej Cesarskiej Mości m o- 
lywa , które cały skład rzeczy uzasadniaja ; —  
ponieważ jednakże nie m ożem y sie poważyć 
zali;ierać Waszej Cesarskiej Mości tak drogiego, 
dlai dobra całego Cesarstwa pośw ięconego czasu, 
prz?eto prosim y najuniżeniej im ieniem  Stanów, 
abjlś Wasza Cesarska Mość raczył dla nas osobna 
orjjjma rządowe najłaskawiej wyznaczyć, którym 
jestOTmy w stanie dac w ustnej drodze potrzebno 
wyjaśnienie i dokładniejsze uzasadnienie dla p o ­
parcia życzeń stanowych.*

Na to Cesarz Jego M ość raczył tak odpowie­
dzieć :

»Z  upodobaniem przyjm uję wynurzenie uczuć 
podzięki wiernych Stanów Mego Czeskiego Kró­
lestwa , i było to dla Mnie bardzo m iło  , żem  
m ógł temu krajowi dać ponowione dowody M o­
je j ciągłei o jego dobro troskliwości.*

^Aczkolwiek bardzo byłoby Mi przyjem nie 
korzystać z wymienionego przez W panów czasu 
dla odwidzenia C zech , jednakże obecnie nie 
jestem  w stanie dać w tej m ierze stanowczego 
postauowienia.*

uWyznaczę organa, do których W panowie dla 
przedłożenia swoich życzeń , udać się macie.*

JCKMość najwyższem postanowieniem  z dni* 
29. kwietnia b. r. raczył katedrę fizyki i za­
stosowanej matematyki przy filozoficznym  nau­
kowym  zakładzie w Czerniow cach, nadać naj­
łaskawiej suplentowi katedry fizyki i zastoso­
wanej matematyki przy wszechnicy w Gradcu, 
P i o t r o w i  B o n n e t .  ,

C. II. nadworna komisyja publicznego oświe­
cenia , opróżnioną w rzeszowsltlem gimnazy- 
ju m  posadę katechety, nadała katechecie przy 
gimnazyjum Przemyskiem, J a n o w i D o b i e c -  
k i e m u ;  otworzoną zaś przy Tarnopołskińm  
gimnazyjum posadę grammatykalnego nauczy­
ciela , grammatykalnemu uauczycielow i przy 
gimnazyjum Przemyskiem, L  u d w i k o w i . P e- 
t r i  a opróżnioną posadę grammatykalnego na­
uczyciela, w gimnazyjum Przemyskiem, A l o j ­
z e m u  J a r o l i m ,  konceptowem u praktykan­
towi przy c. k. dyrekcyi policyi w Lwowie-
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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE..*,
F m n c j j f t .

Z  P a r y ż a  d n i a  5. m a ^ i. Przeciw ze­
zwoleniu na zaządane fundusze celem  zakupie­
nia materyjału dla ibrlylikacyj Paryża , nade­
słano do izby deputowanych petycyje przez 
25,000 osób podpisane. Sprawozdanie z nich 
nastąpi aż wtedy , gdy się dyskusyja nad doty­
czącym wnioskiem do ustawy zakończy. Z  o- 
gólnej, na dniu dzisiejszym debaty zasługuje na 
wzmiankę to , że pan A r  a g o ,  podczas roz­
trząsania pom ienionego wniosku do ustawy, 
okazał swe zdziwienie z pow odu tego twier-, 
dzcnia , że na sporządzenie 2000 armat , p ięć 
lat potrzeba, gdy przecież w pierwszym cza­
sie wojuy rewolucyjnej tylko w jednym  ro­
ku 20,000 ' armat ulano. Oświadczył oraz, ze 
działolejnia paryzka, m o le  codziennie 50 dział, 
a zatem w miesiącu 1500 dział ulać. Dla 
tego tem mniej należy się spieszyć z zakupie­
niem  wojennego m ateryjału, ile że um iejęt­
ność ciągle nowe czyni postępy , a roztropność 
nakazuje zaczekać na len m om ent, w którym 
z nowych m etod i wynalazków korzystać b ę ­
dzie można. Zresztą dziennik ministeryjalny 
utrzym uje, że ta debata nad uzbrojeniem  for- 
tyliltacyj z nadzwyczajną obojętnością toczy się - 
W izbie deputowanych. ^Członkowie partyi 
konserwacyjnej®, mówi dzieńuik Globe, pozwo­
lili m ów ić rnowcom opozycyi. Ledwie że 
D a r u  i S c Iia u e n b u r-g odezwali się kilko­
ma słowy w obronie wniosku do ustawy. Itwe- 
slyja ta jest ju ż  dla każdego załatwiona ; już 
je j nie można z jakimbądź skutkiem w wąt­
pliwość podać. Zabawnie było patrzyć, z jaką 
ospałością słuchano- pana L e y d e t ,  C p r n e , 
L a s t e y r i e ,  którzy przeciw uzbrojeniu m ó­
wili ; wiedziano ju ż  naprzód, co oni przytoczą, 
dla tego nie uznano bynajmniej za rzecz po­
trzebną odpowiadać na ich  zarzuty ; zdrowy 
rozum  j  iż dawno, tę kweslyję rozstrzygnął.

  d n i a  6. m a j a .  Na dzisiejszem po­
siedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  toczono 
dalej przerwaną wczoraj ogólną debatę nad 
Uzbrojeniem forlylikacyj Paryża. Pan A 11 a r  d 
zaprzeczył niektóre z wyjaśnień danych przez 
pana A r  a g  o dnia wczorajszego , utrzym ując, 
ze nlane w pierwszym czasie l-ewolucyj 1789 r. 
z pospiechem  armaty,- na nić się nie przydały, 
że ju ż  ani jednej z nich nie ma. Pan T  u g- 
n o t  d c  la  N o y e ,  komisarz królewski, za ­
przeczył korzyści karabinu pana Delavigne, 
który p a n - A r a g o  zalecił. Iłilka tylko ośob- 
uych korpusów m ogłoby go używać , jeżliby  
8° kiedy w wojsku zaprowadzono.

Gdy potenr jesztze pan- de L a m a r t l n e  
iniał długą m owę przeciw uzbrojeniu Paryż'® 
w ogólności, na którą pan D u c h a t e l  m u 
odpowiedział, zakończono powszechną dysku- 
syję. Deputowani lewego środka zgromadzili 
się dziś u pana G a n n e r o n w niebardzo zua- 
cznej 'iczb ie, a deputowani lewej strony u pan? 
O d i l o n  B a r  r o t  dla powzięcia uchwały ’■ 
względem  swego zachowania się przy głosowa 
ni U nad ustawą o uzbrojeniu Paryża. Depu 
towani lewego środka zamyślają głosować prze-r 
ciw ustawie, jeżeli pierwszy artykuł nie będzie 
W ten sposób odmienionym, iż materyjał, któ­
ry ma być przechowywany w Bourges , tylko 
na m ocy ustawy do Paryża sprowadzić będzie 
można. Zdaje się iż lewa strona przyłączyła­
by się podobnież do tej poprawki pana B e t h 
m o n  t.

Oto j"s t  treść głównych punktów wspomnianej 
pow; ej mowy p. d e L a m a r t i n c :  Na wstę­
pie mowy swojej utrzymuje tenże z skre 
mnością, że materyjałnej i um iejętnej strony 
kwestyi , dotyczącej uzbrojenia łbrtyfikacyj Pa-' 
ryża przynależnie ocenić nie umie, ale jest tego 
zdania, że tu uie idzie o techniczną procedurę, 
lecz o to, czy jest konieczność, i czy jest na cza-- 
sie nagła potrzeba zaproponowanego rozporze 
dzenia. Potem  ośw iadczył, że z politycznego 
stanowiska zamyśla przedm iot debaty wyświe­
cić. Jednak prosi , aby m u pozw olono także 
kilka słów o strategicznej kwestyi napomknąć.- 
»Moz,ua tu przypuścić dwa zapytania : Naj­
przód, czy fortyliliacyje Paryża, zaopatrzone ai- 
tyleryją, nadają bezpieczeństwo przeciw obce­
mu napadowi? Powlóre , czy uzbrojone for- 
tyhkacyje obudzą niespoltojność.w mieszkańcach 
i czy iustylucyje krajowe narażą m niej łub- 
więcej, na niebezpieczeństwo p Na pierwsze za­
pytanie ledwie ze można dać zadowalająca od 
powiedź , gdyż nie można w iedzieć, z jak li 
czuę zbrojną siłą nieprzyjaciel do kraju wltro- 
czy, jakie piany przedsiewezmą jego dowód*-- 
cy, jakie skutki wynikną z pierwszych utar­
czek ; jeżeli w czasie przyjdzie do wojny koa­
licyjnej —. gdyż żadnej innej przewidzieć 
nie można — tedy francuzka. rewolucyja będzie 
stała naprzeciw E uropy, podobnie jak przed 
trzema laty rcformacyja , która się 1517 za­
częła , a aż z rokiem  1643 do zupełnego usta­
lenia przyszła; francuzka rewolucyja nie jest' 
jeszcze ., dotychczas do systemu państw przy­
jętą, i m oże za lat pięćdziesiąt jeszcze nie b ę ­
dzie. W  takim składzie rzeczy, każda wojna 
o zasady, będzie wojną koalicyjną. Przypa­
trzmy się teraz polu bitwy; tem polem  bitwą 
jest E uropa; na jednej stronie Francyja z 314- '

i
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ntlłiji .uml mieszKańca, na drugiej cała Euro­
pa % licznem i swemi ludami ; pierwszej armi- 
ja  złożona najwięcej z 600,000 ludzi, drugiej, 
podobnie jak w latach 1814 i 1815 , z m ilijo - 
na wojowników. Przypuszczam , że Francy ja  
przez m ęztwo swoich żołnierzy , przez palry- 
jotyzm  swoich zewsząd pod je j chorągwie spie­
szących synów , będzie w stanie tak nierówną 
walkę wytrzymać, a nawet zwycięzko ją  ukoń­
czy. Cóż w tedy, w lej jedynej hypotezie, któ­
ra w francuzkiem  sercu m iejsce znaleźć m oże, 
zCchcecież wtedy 360 armat i 60,000 ludzi w 
Paryżu pozostawić ? Rozważcie tylko , ile  b i­
tew wygrano lub przegrano przez przybycie 
lub spóźnienie się m niej licznego oddziału w oj­
ska. M ógłbym  Marengo i Waaterloo przyto­
czy ć : bitwę pod Marengo wygrano dla tego, 
ze korpus dzicsięcio-tysięczny jeszcze na czas 
"trzyby1 na bojowislto ; bitwa pod Waaterloo 
została przegraną dla lego, że spodziewany trzy- 
dzieslo-tysięczny korpus nie przybył. A w ięc 
pierwszym skutkiem uzbrojenia Paryża je s t : 
osłabienie naszych środków obronnych ; wy po­
zostawicie jednę część naszych zbrojnych sił 
i* stolicy, podczas gdy ta część m ogłaby na bo- 
jow isku naszym chorągwiom  zwycięztwo przy­
nieść. Jeżeliby nieprzyjaciel naprzód się pom ­
knął i jeźliby przyszło do oblężenia, jakiż obrót 
w zięłyby wtedy rzeczy ? Armija wasza musia­
łaby się ku Paryżowi zw róc ić ; końnica inwa­
zyjnego wojska wcisnęłaby się pom iędzy roz­
maite korpusy wasze i przerwałaby komunilta- 
cy ję  m iędzy niem i. A gdyby Paryż zmuszony 
był otworzyć nieprzyjacielowi bram y, nie na- 
Stąpiłożby prędzej obudzenie wszystkich sił W  

kraju, jeźliby stolica, zamiast być ufortyfiko­
waną, była w takim stanie, w jakim  była przed 
Tokiem 1 84 0? Wtedy mogą nastąpić trzy przy­
padki : A lbo nieprzyjaciel osadzi wojskiem  Pa­
ryż , a wtedy wyobraźcie so b ie , z jakiem  sto­
pniem  patryjolyzmu powstałaby cała Francyja 
dla wtłoczenia inwazyjnego wojska m iędzy na­
szą arm iję i pospolite ruszenie ; albo też nie­
przyjaciel zasłużyłby na ten zarzut, jtdti N a-

So l  e o  n jednem u z jenerałów  uczynił : »llaż- 
y dowódzca zostawiający po  za sobą sto licę , 

której ludności nie jest p ew ien , niech się ma 
za zgubionego; « jalbo nakoniec, inwazyjne w oj­
sko przyszłoby w takie położenie , które N a- 
p o 1 e o n m iał na względzie , gdy rzekł do 
jednego z jenerałów  Portugalskich: »Zdoby- 
wamy lub ulracamy stolice, o sto m il od nich 
oddaleni;« —  jeden z tych trzech przypadków 
musiałby nastąpić, jeżeliby Paryż forlylikacyja- 
mi opasany nie był. T o  znaczy błąd popeł­
niać przeciw  naukom doświadczenia, gdy, za­

miast rozwinięcia Łojowej operacyi na granicy, 
w głąb kraju ją  przenosimy : (Tu przytoczył 
m ówca Konstantynopol , który , gdy punkt 
operacyi nad Eufratem opuszczono , musiał 
w końcu uledz potędze Otomanów ; —  los, jaki 
spotkał państwo M ogołów  ; —  a nawet i chiń­
ski ra u r , co żadnej obrony nie m ógł dać 
tej dynastyi , która go wznieść kazała 1) Wszę­
dzie , gdzie widzimy ufortyfikowane stolice, nie 
zostały one ufortyfikowane przez rozsądną usil- 
nosć ludu , lecz z woli naczelnego dowódzcy 
wojska, albo panującej familii , która w za­
miarze połączenia solidarnie swego losu z lo ­
sem k ra ju , nie znalazła lepszego środka do 
osiągnienia swego zamiaru, jak siedzibę włada 
państwa fortyfikacyjnym m urem  opasując.* —- 
Dotąd idzie rozwinięcie kwestyi strategicznej. 
Poczem  przechodzi m ówca do roztrząsania te­
go skrupułu, czy naród nie ma zupełnie słu ­
szności , ze przy uzbrojeniu fortylikacyj, do­
znaje niespoltojności i obawia się o instytucyje 
swego kraju. Tu  otrzymuje mowa jego  sta­
nowczo polityczną barwę i oraz charaktar nie- 
umiarltowanego powstawania na dążności lip co ­
wego rządu. »Obwiniają nas«, m ó w i, »że no 
rząd potwarz miotamy, i że m u fałszywe za­
miary podsuwamy. A gdyby tak było w samej 
rzeczy ? Od lat pięciudziesiąt otrzymała wol­
ność tak wiele bolesnych nauk, doznała tak wiele 
utrapień i napaści, że je j nie należy odmawiać 
przywileju być pedejrźliwą. Ja przyznaję, że  
ta uiespokojuość w kraju jest przesadzoną, ale 
ja  proszę ministrów zapytać siebie sam ych, 
czy nie ma powodu do wątpienia o tej nagłej 
potrzebie uzbrojenia fortylikacyj. Gdy się za­
stanawiam nad wypadkami, które z utworze­
niem  tej ogromnej i n s t y t u c y i  m i l i t a r ­
n e j  są połączone , gdy poglądam okiem  na. 
całą tę drogę , kłórąście przebiegli aż do tego 
żądania, nad którern dziś rozprawiamy, tedy 
w idzę, że wszelkie obawy aż nadto są uzasar- 
dnione. Niech m i tu wolno będzie wyrazić się 
otwarcie. Francyi panowała dynastyja, która 
w trzech dniach zniknęła. Nie pow iem , że 
podówczas chwiała się Francyja , jednakże drga­
ła ona m iędzy rzecząpospolitą a monarchiją. 
Zajęta jednakże wielkością interesów , które 
były wystawione na niebezpieczeństwo, i wiel­
kością instytucyj reprezentacyjnych, które śród 
rewolucyi ocalić wypadało, miała Francyja 
szczęście znaleźć księcia, spokrewnionego z u - 
padłą dynastyją, ale wolnego od wady je j 
nienarodowości. Ten książę wychował się, że 
tak rzeltę w kolebce rew olucyi; Tewolucyja 
zdawała się tak m ocno być z nim  zrośniętą, 
można było przypuścić, że się on od niej n*®
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będzie m ógł odłączyć. M iłość ojczyzny upa­
truje w  nim  wszelkie gwarancyje, których się 
domagać m u si; ona powierza m u się z zaufa­
n iem ; dynastyja ta przyjm uje podane sobie 
Warunki; traktat zawarty milczltiem  i jawnie 
m iędzy tą dyuastyją a krajem , dojrzewa śród 
niesłychanych okoliczności; pomyślniejszych 
okoliczności dla dobrej wiary i trwałości przy­
jętego  zobowiązania nie wskażą dzieje. Gdy 
to nastąpiło , przynieśli obywatele w darze 
monarchiją księciu Orleańskiem u, i rzekli do 
n ieg o : »Przyjm ij -Waćpan koronę; uznaliśmy 
•w W panu największego obywatela, takiego, 
•który pochodzeniem , zdaniem * sposobem  
•myślenia największą nam rękojm ią daje.* Je­
dnakże juz tegoż samego dnia po tym wypad­
ku wszczęła się walka m iędzy władzą Króla a 
ludu ; królewska władza pracowała przeciw re­
prezentacyjnej równowadze, która była w my­
śli tćj rew olucyi, co ją  utworzyć chciała. Mąz 
będący w poważaniu u lu d u , L a fa y e 't te  do­
wodził narodowemi gwardyjami królestwa; być 
m o ż e , że królewska władza nie była dla tego 
m ęża nieprzychylną; ale w instytucyjacli spo­
czywa zawsze coś takiego, co jest m ocniejsze 
nad sympatyję i uczucie w dzięczności; natura 
działa m im o wiedzy:, pojaw ił się tajemny po­
pęd królewskiej władzy, organiczny je j kieru­
nek do absolutyzm u; królewską władzę ogar­
nęła niespokojność przy tej m yśli, że wszelka 
narodowa potęga spoczywa w ręku j e d n e g o  
m ęża; L a f a y e t t e  został zmuszony złożyć 
SWoje dowództwo: narodowe gwardyje zamie­
niły się podobnie jak przed rewolucyją, w kor­
pusy m unicypalne, w rozerwane cząstki, nie­
zdatne do połączenia s ię ; L a f a y e t t e  zrezy­
gnow ał; we dwa miesiące, później został także 
i L a f f i l t e ,  gdy się wzburzenie ludu uperso- 
niłikow ało, od administracyi oddalony. Nie­
długo potem , zostaje prawo asocyjacyi, jedno 
xe zdobyczy rewTolu cy i, uietylko nieuregulowa­
n e , lecz rozdarte i wymazane dla zrobienia 
m iejsca dowolności jednego z ministrów. W Lu- 
gdunie wszczyna się insurekcyja ; w niej wylęga 
Się pierwszy pom ysł wzniesienia odosobnionych 
fortyfikacyj. Układają plan na to; ale rewo- 
lucyjne duchy jeszcze nie były u śp ion e; po­
m ysł o fortyfikacyj ach musiał być ukrywanym 
ł na przyszłe czasy odłożonym . Po zbrodni­
czym  zamachu F i es  ch a  zażądano i uzyskano 
ustawy Wrześniowe, —  uzyskano je  nie z po­
wodu przekonania światłych izb i kra ju , lecz 
z  powodu oburzenia sie ludu na niesłychane 
bezprawie. W  ustawach, wrześniowych zostaje 
dziennikarstwo, to ostatnie paladium polity­
cznych  swobód , ^zakneblewane, a sąd przysię­

głych  , ta gwarancyja osobistej w olności, do­
znaje w swojej istocie zmiany, co większa, dla 
niektórych politycznych wypadków, zostaje 
do izby parów przeszczepione. W  dniu , w któ­
rym  te ustawy ogłoszono, został naród pozba­
wiony dwojakiej najsilniejszej swej broni. A le 
na tern się nie skończyło. Uśpiony żywioł w ol­
ności m ógłby się znowu obudzić ; powstała 
obawa, aby się reakcyjna dążność, jedna z władz 
państwa z uszczerbkiem drugich nie wzm ocni­
ła , aby nie zerwała równowagi w ład z , która 
ich w ielkość, p otęgę , ich moralność stanowi; 
na to okazała się potrzeba nowej instytucyi-— 
n ieruchom ej, skam ieniałej, uzbrojonej prze­
ciw wszelkim m yślom kraju, instytucyi, skon­
centrowanej w fortyfikacyjach około stolicy; 
owoż ta instytucyja stała się kierującą myślą 
rządu; wstrzymywano się jednakże roztropnie 
wniesienia projektu o fortyfikacyjach do same­
go ciała prawodawczego; rozumny duch reak- 
cy i, pomny, jak m u się w roku 1831 nie po­
wiódł pierwszy p om ysł, dotyczący fortyfikacyj, 
rzekł sam do sieb ie : vSain kraj powinien za- 
żadać tej bron i; przypominamy sobie wszyscy, 
w jakiej konjunkturze się to działo.*— W  koń­
cu rzekł pan de L a m a r t i n e :  •W iem , iż po­
wiedziano , że fortyfikacyje Paryża będą m iały 
tę nadzwyczajną korzyść, iż stanowczo wewnę­
trzny pokój zabezpieczą, że w ięcej rewolucyją 
nie nastąpi. Atoli utrzymywać , że w ięcej re- 
wolucyje nie nastąpią, znaczy utrzymywać, że 
nigdy ju z  nie będzie ani ohydnego rządu, ani 
tyranii , że nigdy ju ż  ani targnięcie się na U -  

stawy, ani też sprzysieżenie się władzy pań­
stwa przeciw instytucyjom nie nastąpi. A któż 
to wy jesteście, że laką rękojm ie krajowi da­
je c ie ?  Klóżto ją  dać m oże?  Nikt, żaden czło­
wiek. Co się nas tyczy, Mości Panowie, my b ę ­
dziemy nieustannie protestowali, ciągle, o ile to 
jest w naszej m ocy, m y będziem y, ze się tak 
wyrażę , wiernymi stróżami m oralnych granic 
naszych instytucyj. Będą nam m ogli narzucić 
fortyfikacyje Paryża, ale przynajmniej poto- 
m i >sc nie powie o nas, żeśmy na nie ze­
zwolili.*

——  d n i a  7. m a ja . I z b a  d e p u t o w a ­
n y c h  na dzisiejszem posiedzeniu p r z y j ę ł a '  
227 glosam i przeciw 114 pierwszy artykuł 
wniosku do ustawy, dotyczący uzbrojenia for­
tyfikacyj. Artykuł ten podług wniosku kom i­
sji brzm i lak : Art. I. Summa 14,130,000fran­
ków będzie osobno obrócona na fabryltacyję 
materyjalu artyleryi, potrzebnego do uzbroje­
nia m uru opasującego Paryż tudzież zewnę­
trznych fortyfikacyj. Nim na ten artykuł gło­
sowano, odczytał pan A l l a r d  sprawozdawca
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komisy! nowy przez tęż kom isyję zapropono­
wany artykuł, mający być artykułem trzecim ; 
brzm i on ta k : -Przeznaczone do uzbrojenia 
Paryża armaty, niech będą w Bourges prze­
chow ane, i niech tylko w przypadku wojny do 
Paryża transportowane byćm ogą .'1 P. T  h i e r s 
oświadczywszy się za artykułem pierw szym , 
odpowiadał w ciągu debaty na onegdajszą m o­
w ę pana d e  L a m a r t i n e ;  pan O d i l o n  B ar- 
r o t  m ów ił p r z e c i w  artykułowi. P. T h i e r s  
użył w swej odpowiedzi tak ubliżających wy­
kazów, iż m iędzy n im  a panem de L a m a r ­
t i n e ,  którem u potwarz zadawał, omal że do 
p o j e d y n k u  nie przyszło, prezydent p . S au - 
z e t  kazał po skończonem  posiedzeniu, obu de­
putowanych prosić do swego gabinetu i był 
m iędzy nimi pośrednikiem ; porozum iano się 
i pojednano nawzajem.

  d n i a  8. m a ja . I z b a  d e p u t o w a ­
n y c h  toczyła dziś dalej rozprawy nad uzbro­
jen iem  fortylikacyi Paryża. Prezydent oznaj­
mia , że wczoraj po skończonem posiedzeniu , 
przywołał panów de L a m a r t i n e  i T h i e r s  a 
z  kilkoma ich  przyjaciół do swego gabinetu; 
z  rozm owy m iędzy obom a szanownymi człon­
k a m i, okazało się , _ze pan T h i e r s  nie ma 
bynajm niej zamiaru szarpać sławy pana de 
L a m a r t i n e ,  i owszem sądzi o n , że ten o- 
statni powstaje nań i obwinia go o to , iż w ro­
ku 1840 przez utworzenie urojonych niebez­
pieczeństw umyślnie kraj oszukał. Pan de 
L a m a r t i n e  oświadczył, że chciał tylko oka­
zać powszechne ocenienie zachowywanej w ro­
ku 1840 polityki. Na to pan T h i e r s  okazał 
się gotowym do odwołania swych wyrazów, 
które jego kolegę obrazić m ogły. Świadkowie 
obu przekonali się z tej rozmowy, że to są 
tylko skutki różnicy w politycznem  zdaniu, i 
m iło  im  było , iż w tym sporze nic osobiste­
go nie znaleźli. —  Poczem  przystąpiono do po­
prawki' pana L a r  o c h  e -  J a <j u e 1 i n , podług 
której materyjał do uzbrojenia będzie w  Tu­
luzie z łożon ym , i t. d. Wnioskodawca rozwi­
nął tę poprawkę. Komisyja sama uznała, że 
wolność potrzebuje ręk ojm i, i w tern przeko­
naniu- przedłożyła wczoraj sama poprawkę. A 
wiec nie powinno nikogo dziwić jego  żądanie

{jrzechowania materyjału w Tuluzie. Bourges 
eży za b lizk o , Bennes nie chce proponować 

a wiadomych powodów-, Tuluza zdaje m u się 
najprzydatniejszem m iejscem . Fropozycyja je ­
go , zwroływania izb w innem  miejscu nie 
W Paryżu, na przypadek uzbrojenia fortyfika- 
®yj , nie potrzebuje żadnego usprawiedliwienia. 
Każdy p o jm u je , że reprezentacyjna izba na 
placu wojny naradzać się nie m oże —  P r e ­

z y d e n t  zapytał, czy ta poprawka jest wspie­
raną? Odezwano s ię : Nie I n ie ! Nie przyjdzie 
nawet do głosowania. Potem  przyszła poprawka 
pana B e t h m o n t  z kolei , który żąda , aby 
materyjał tylko na m ocy osobnej ustawy do 
Paryża sprowadzono. Wnioskodawca mówi, że 
w roku 1840 głosował za fortyfikacyjami , ale 
naprzeciw tak wielkiem u rozporządzeniu wy­
maga ltonstytucyja kraju także innych rękojm i. 
Przypadek wojny zawsze jest trudnym do ozna­
czenia. Przepis ustawy nie powinien zawierać 
nic niedokładnego, coby dwojako tłumaczyć so­
bie można. Poprawka jego  nie przeszkadza by­
najmniej działaniu wykonawczej władzy. Gdyby 
izby nie były zgrom adzone, tedy ministrowie 
działaliby pod swoją odpowiedzialnością. Pan 
L i a d i e r e s :  Poprawka- ta wznieca niedowie­
rzanie m iędzy wiełkieini władzami państwa i 
chce jednę z nich , że tak rzekę , skrępować. 
Każda władza powinna m ieć wolne w swoitrj 
sferze działanie. Poprawka ta jest targnięciem 
się na konstytucyją. Pan de T o c < f u e v i l l e  
popiera tę poprawkę. (Zam knięcie poczty.)

Nasz jarm ark goni już ostatkami, i coraz 
pustszy robi się plac świętojershi. Do niezwy- 
czajności tego jarm arku, policzyć m ożem y w 
tym roku kupców wiedeńskich, którzy, korzy­
stając z wolności zwożenia towarów o tę porę 
rozłożyli swe sklepy w dolnych pokojach hote­
lu angielskiego. Jest ich  dw óch : jeden z nich 
Marcin H e p  p n e r  złotnik i jn b iler wiedeński, 
m a ładny zbiór wj-robów srebrnych i złotych , 
które odznaczają się modnem rzcźbowem  wj ra- 
bianiem , znanem pod nazwą rokoko. Prócz ko­
szyków, tacek , cukierniczek i t. d . , większa po­
łowa sklepu składa się z doboru złotych ozdób 
kobiecych i dla mężczyzn. Wart jest widzenia 
zbiór łańcuszków, naramienników, napierśników, 
broszek i pierścionków , odznaczających sie p ię ­
knością kształtów i rozmaitością w oprawach 
kamieni. — Drugi obszerniejszy jeszcze skład, 
p. K u 11 e n b e rg  e r a, zawiera wyroby jedwabne, 
baweh iane i t. p . , pełne te j rozmaitości barw, 
cieniów, kratek i kwiatów, które moda tak ka­
pryśnie rozsypuje po strojach Diewieścieh. Nai- 
piękniejszą i najliczniejszą część tego składu, 
stanowią chustki kobiece, zacząwszy od drogich 
Centowych, a skończywszy na lekkich, tak sto­
sownych do pory letniej, z wełnianego ■ mu s o li - - 
nu (mousseline de la in e); —  prócz tego są !-■ 
dla nięszczyzn całe zbiory fularów i kam izelek.- 
Skład ten swoją wewnętrzną wystawą, tą mie*-
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szaniną rozrzuconych materyj różnorodnych, od­
powiada najwięcej swemu przeznaczeniu ja r ­
m arkowem u: mimo bowiem odległości od pla­
cu świętojerskiego, zdawać się m oże niejedne­
mu, że jest śród zgiełku i nieporządku ja r­
m arkow ego, gdy raptem w obiadowej porze 
obok jedwabiu i wełny, miedzy któremi wątpli­
we trzymają go chęci, dojdzie go woń i para 
potrawy czekającej na sprzedającego, którem u 
ledwie niozaa wziąść za złe, jeże li głodna nie­
cierpliwość odbija się w sposobie, jakim prze­
mawia do kupującego, by przerwać jego wąt- 

liwość, i Zakończyć targ, słowem, niedbale mię- 
zy jedną a drugą łyżką zupy wycedzonem. 3est- 

to sanst faęon jarm arkow e, które u nas we 1 ro­
w ie trudno w innym sklepie zdybać, gdzie go­
dziny targu, um ilone grzecznością kupców, wszel­
kie życzenia uprzedzających, oddzielone są od 
godziny obiadowej, w czasie której sklepy by- 
wąja zwykle zamknięte.

Gdy jest mowa o sk lep ach , nie możemy 
przem ilczać wytwornego i bogatego urządzenia 
nowej apteki pana M u l l i u g a ,  który ją  prze­
niósł z dómu Lewakowsltiego, do swego wła­
snego, naprzeciw kaplicy katedralnej. Całe we­
wnętrzne je j urządzenie zupełnie nowe, jest w 
swoim sposobie najpiękniejsze, jakie widzieliśmy 
w  naszej stolicy : szafy, pu łk i, szuflady i lada 
środkowa są kształtnie wyrobione z drzewa o- 
rzecliow ego; wszystkie napisy szuflad są na bia­
ło  em alijowane, z czarnemi literami i porce- 
lanowemi rączkami. Oświetlenie gazowe wypły­
wa z zawieszouego na suficie pięknego świeczni­
ka o dwóch dziobach, i odbija się pysznie o 
kilka zwierciadeł w sklepie porozwieszanych. 
W idząc tę aptekę, nieprzesadzone wyda się zda­
nie tutejszej Gazety n iem ieckiej, która powia­
da, że apteka pana M i i l l i n g a  należy do naj­
piękniejszych w całej monarchii.

Na wsparcie uszkodzonych powodzią włościan 
ga licy jsk ich , sprzedają księgarnie lwowskie, 
wydane przez pana A. V a r r y  d zie łk o : Spa- 
%iergange eines Lemberger Pceten von Lizaków 
bis Kisielka•

W  T a r n o w i e  zawiązał się komitet dla wspie­
rania włościan, przez wylew W isły i Dunajca 
zniszczonych. Dnia 16. b. ni. odbędzie się w tem 
m ieście koncert muzykalny na tenże sam ce l.— 
W  temże m ieście zawiazało się za pozwoleniem  
r-zędowem T o w a r z y s t w o  B t r z e l e c k i e ;  dnia 
l i .  b. m. rozpoczęło się pierwsze strzelanie do 
ce lu , a dnia 22. b. m . obrany będzie król kur­
kowy. Realność, która to towarzystwo na strzel- 
toicę najęło, zamyśla później na swoje własność 
aakupić.

WIADOMOŚCI HnNilLOWE I PRZEMYSŁOWE.
Jak się też dzisiaj ma rzecz z koleję 

pćlnocłta Cesarza Ferdynanda?
(Porównaj Gazetę Nro. 66. z  r roku. 1844.

Na trzynaslem zgromadzeniu jeneralnem ak- 
cyjonaryjuszów kolei północnej Cesarza Ferdy­
nanda dnia 31. marca r-b. odbytem , Dyrekcyja 
tejże kolei złożyła rachunki za rok 1844 i zda­
ła sprawę z powodzeń tegoż przedsiebierstwa 
i z dalszych zamysłów. Z  tego zdania sprawy 
pokazuje się, że przedsiębierstwo to tak c o d o  
freltwencyi osób i towarów, jak i coraz wię­
kszej oszczędności w wydatkach, przy najchlu- 
bniejszym zarządzie coraz pomyślniej postępu­
je . O to są główniejsze w tej m ierze podania:

Od Igo stycznia do ostatniego grudnia r. 1844 
odbyto pa głównej kolei i na trzech  je j odno­
gach (w ogólnej długości ltolei 42 m il) 8404 
przejazdek, przyczem przewieziono ogółem  
668,907 osób i 2,027,718 cetnarów towarów ("a 
W tej liczbie 247,051 cetnarów zboża.) Przez 
cały rok 1844 wpłynęło brutto za przewóz osób 
87 1 ,70 2  zr. 44 k r., a za przewóz innych cię­
żarów 793,016 zr. 37 kr., czyli ogółem  1,664,719 
zr. 21 kr. m. k. Przeto za przewóz osób przy­
pada 52% „ procentu, a za przewóz ciężarów
47% 0 procentu.

W paliwie coraz większa nastaje oszczędność. 
W  roku 1842 wynosiły koszta paliwa na m ilę 
(w przecięciu) 3 zr. 81 kr., w r. 1843 zmniej­
szyły się też koszta na 2 zr. 4 ’ . k r . , a w r. 
1844 już na 1 zr. 59r/10 Itr. m . k.

I w ogóle we wszystkich niemal gałęziach za< 
rządzlwa technicznego i utrzymania kole i, p o ­
trafiono w porównaniu z poprzedzając}Tm  rokiem 
Większa zaprowadzić oszczędność.

Aby ile możności korzystać z kolei i sposób 
ten komunikacyi coraz bardziej upowszechniać, 
i zarazem aby odeprzeć ten zarzut, iż znaczne 
potrzebowanie paliwa na kolei, musi spowodo- 
wać podrożenie drzewa opałowego w W iedniu, 
Dyrekcyja zaprowadziła od Igo  października 
1844 na swój rachunek handel drzewem w tej 
stolicy. W pierwszych trzech miesiącach spro­
wadziła koleją żelazną do Wiednia 3200 sągńw 
drzewa, i sprzedawszy z tego w umiarkowanej 
cenie 2045 sagów, po odtrąceniu kosztów prze­
wozu, zyskała jeszcze  na każdym sągu po 17 
Itr. m. k. i zarazem zadowoliła publiczność.

M im o wielkich i częstych zam ieci śniegu w 
upłynionej z im ie , ltomunikacyja na kolei tylko 
przez dwa dni była przerwaną. Tym  sposo­
bem  zbija się i to mniemanie, jakoby ruch na 
kolejach żelaznych w czasie ostrej i w śnieg
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oblitćj zimy musiał być często przerywanym. 
Oględność i stosowne środki potrafią i tu wszy­
stkiemu zaradzić.

Częste łamanie się osi było jednem  z najwię* 
kszych z ły ch , utrudzających jazdę na kolei że­
laznej. A le i tem u zapobieźooo w tym ro k u , 
przez pewien sposób, którym przynajmniej to 
dokazano, iż łamanie się osi należy ju ż  do bar­
dzo rzadkich wypadków.

Lubo używane wzdłuż całej kolei północnćj 
sygnały, a m ianowicie chorągiewki w dzied, a 
kolorowe latarnie w nocy, są bardzo ważną przy­
sługą, jednakże na m głę, zawieje i t. p. służba 
na kolei jest m im o tych sygnałów dość utru­
dzona. Dla tego Dyrehcyja kolei północnej za­
m ierzyła zaprowadzić telegrafy galwaniczne, 
w ostatnich czasach bardzo sproszczone, któ­
rych koszt na jedne m ilę wyniesie 600 do 800 
zr. m . lt. W tym celu  odbędzie się temi cza­
sy pierwsza próba z zaprowadzeniem tych tele­
grafów między Wiedniem i Florisdorf. Także 
i dworzec wiedeński oświetlony będzie gazem.

Kolej północna zyska w iele przez kolej rzą­
dową z Ołomuńca do Pragi prowadzoną, która 
ju ż  w drugiej połowie sierpnia r. b. ma być 
otworzoną. Dyrekcyja kolei północnej wzięła 
na siebie adminislracyję tej nowej kolei rządo­
wej, i w tym celu  zawarła z c . k. Rządem kon­
trakt na lat pięć.

Coraz większy ruch osób i tow arów , który 
przez kolej ołom uniecko -  praską bardziej się 
jeszcze wzm oże, wskazał potrzebę rozszerzenia 
dworców w W iedniu, Lundenburgu i Prerawie, 
tudzież przystawienia w ielu budowli. Dworzec 
wiedeński ma być ze wszechmiar obszerniejszy 
i wygodniejszy niż dotąd. W  Lundenburgu wy­
stawiono wielki magazyn na zboże. W  Prera­
w ie , gdzie dla jadących do Czech i Szląska 
przypadnie stacyja obiadowa, wystawiony będzie 
wielki gm ach na restauracyję i t. p.

Co do dalszego pociągnięcia kolei północnćj 
z L i p n i k a  do O d e r b e r g u ,  dla zetknięcia 
się na granicy szlązkiej z koleją pruską Górnego 
Szlązka, ponieważ słotny rok 1844 był dla ro­
bót ziem nych bardzo niedogodny, przedsiębier- 
ca , którem u Dyrekcyja kolei wypuściła te ro­
boty, poniósłszy znaczne straty, prosił o spu­
szczenie go z kontraktu, na co Dyrekcyja przy­
stała, i z innyin przedsiębiercą w ugodę weszła. 
Robotę murowaną i drewnianą wzięła Dyrekcyja 
sama na siebie, i ju ż  znacznie w każdym wzglę­
dzie od Lipnika do Polten , i ztąd ku Ostrawie 
ustąpiono. Jest zupełna nadzieja, że kolej od

L i p n i k a  do O d e r b e r g u  będzie w roku  1846 
otworzoną.

Kolej północna będzie też połączona z koleją 
centralną węgierską, przez, lOmilową kolej bo- 
czną 7. Ganserndorf do samej granicy węgierskiej 
pod Marchegg pociągnąć się mającą. "Most zaś 
w tem m iejscu przez rzekę March, wystawiony 
będzie wspólnym kosztem kolei północnej i ko­
lei centralnej węgierskiej.

Po wypłaceniu 4 %  (czyli 40 zr. od każdej 
1000-reńskowej ahcyi), postanowiono na tem że 
posiedzeniu, dopłacić jeszcze l°/ 0 ja k o  super- 
dywidendę, a pozostałą w kasie z różnicy przy­
chodów i wydatków resztę 10,123 zr. 11 kr. m . 
k. włączyć do funduszu rezerw ow ego, który 
tym sposobem  z końcem  roku 1844 wynosi 
160,332 zr. 22 kr. m . k.

Oj.

Ufa wsparcie mieszkańców te* 
gornczną powodzią dotkniętych 9
złożyli u  c. 1;. Prezydyjum krajowego: m . k.
Pani Katarzyna Spendowska . . 5 z r .— kr.
Bartłomiej Galantowski . . . . —■ »  20 »
Redakcyja Tygodnika roln iczo-prze­

mysłowego z wpłynionych u fn iej 
sk ła d e k .................................. '. . 45 » —-  »

V I , S p i s  o ^ ó b ,
które w biurze Redakcyi Gazety Lwowskiej przy­

czyniły się do składek dfa włościan

od wylewu Sanu uszkodzonych,
zr. kr.

W edług spisu V . wGazecie nr. 5 7 .4duk. i 555 46 
Leon Augustynowicz . . . . . .  10 — •
S. B ............................................................... . . 2  —
Dziubakiewicz, sędzia poi. D om . Żabiego 5 
L . G . ; A. M .; 1. G .; R. 11. . . ^. . 3 20
Jaworowski, proboszcz ob. gr. par. Żabie 5 —
J. K   . . .  10 —
Z . Krzysztofowicz, dzierżawca Żabiego . 5 —-
Stanisław P a y g e r t ........................................... 15
M. Sltórski , proboszcz wM edenicach . 6 —
Celestyn Sozański, uczeń filozofii . . 1 20
Spawenli, dziedzic Łączek, obw. jasielsk. 20 —
Karol S ta m p fe l .................................................—  40
W odniclii, c . k. K o m o rn ik ..........................10 —

razem m . k. zr. 649 6 
i 4 dukaty w złocie , 

co wszystko W ysokiemu c. k. Prezydyjum kra­
jow em u do dalszego rozrządzenia oddane zostało.

Redaktor J. N. Kamiński.  — Nakładem Spadkobierców F r a n c i s z k a  Kr at ter & 
(Drukiem P io t ra  P i i i e r a  we Lwowie.)


